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BR. 0012.2.3 (17).2026 

Protokół Nr 3 (17) /2026 

z posiedzenia Komisji Budżetu i Rozwoju Gospodarczego 

w dniu 22 czerwca 2026r. 

w sali konferencyjnej ( sala Nr 12) Starostwa Powiatowego w Hajnówce 

 

Obrady Komisji otworzyła Przewodnicząca Komisji Małgorzata Siemieniuk. W obradach 

udział wzięli wszyscy członkowie Komisji ( lista obecności w załączeniu).  
 

 

Ponadto w obradach Komisji udział wzięli: 

- Grzegorz Tomaszuk – dyrektor SP ZOZ; 

- Grażyna Świętochowska – Skarbnik Powiatu 

 

Przewodnicząca Komisji przedstawiła następujący porządek obrad Komisji: 

1. Przyjęcie porządku obrad.  

2. Przyjęcie protokołu z poprzedniego posiedzenia. 

3. Zaopiniowanie sprawozdania z wykonania budżetu powiatu za 2025r. 

4. Informacja o sytuacji ekonomicznej SP ZOZ w Hajnówce z uwzględnieniem 

informacji na temat realizacji kontraktu z NFZ. 

5. Zaopiniowanie projektów uchwał na XXIV sesję Rady Powiatu. 

6. Sprawy różne. 

 

Do punktu 1-go: 

Przewodnicząca Komisji przedstawiła porządek obrad Komisji.  

Komisja przyjęła porządek obrad Komisji (wszyscy „za”). 

 
 

Do punktu 2-go: 

Protokół z poprzedniego posiedzenia Komisji został przyjęty jednogłośnie (wszyscy 

„za”). 
 

Do punktu 3-go: 

W powyższym punkcie Komisja zapoznała się ze sprawozdaniem z wykonania budżetu 

powiatu za 2025r. Sprawozdanie przedstawiła skarbnik powiatu Grażyna Świętochowska. 

 Radny Jerzy Sirak: Jakie inwestycje nie zostały zrealizowane i z czego wynika ta 

nadwyżka 8 mln zł, bo zgodnie z projektem to miało być około 2 mln zł, co z założenia miało być 

przeznaczone na spłatę kredytów i wykup obligacji. 

 Skarbnik Powiatu Grażyna Świętochowska: Jeżeli chodzi o inwestycje, które nie 

zostały zrealizowane to na 2026r. przeszła dokumentacja ulicy Lipiny, był też taki projekt 

docieplenie w Urzędzie Pracy, projekt OZE w Krainie Żubra i to też będzie realizowane w tym 

roku, mamy to w budżecie. 

Radny Jerzy Sirak: Czyli generalnie to wynika z niezrealizowanych inwestycji, które zostały 

przerzucone na 2026r. Czy były jakieś dodatkowe wpływy nieplanowane? 

Skarbnik Powiatu Grażyna Świętochowska: Mieliśmy jeden taki dodatkowy wpływ ponad 

milion zł, dotyczył wykupu naszej działki pod inwestycję celu publicznego. To był kawałek 

ziemi pod drogą i nam zapłacono. 

Starosta Hajnowski Andrzej Skiepko: Generalnie to były bardzo oszczędne działania Zarządu 

Powiatu, jeżeli chodzi o finanse publiczne i te bieżące wydatki były dużo niższe niż 
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planowaliśmy. Zaoszczędzone pieniądze przechodzą oczywiście na ten rok i będą potrzebne przy 

realizacji kolejnych inwestycji, bo mamy złożone projekty, jeżeli chodzi o ZSZ jak również 

przyszłą inwestycję drogową we wsi Nowoberezowo. 

Radny Jerzy Sirak: I bez ulicy Wrzosowej. 

Starosta Hajnowski Andrzej Skiepko: Miasto musi uregulować poprzednie zobowiązanie 

dotyczące ulicy Górnej. 

Radny Jerzy Sirak: Rozumiem, że miasto nie zajęło stanowiska do tej pory żadnego. 

Starosta Hajnowski Andrzej Skiepko: Nie ma pozytywnej odpowiedzi na nasze pisma. 

Radni więcej pytań i uwag nie zgłosili. 

Komisja pozytywnie zaopiniowała sprawozdanie z wykonania budżetu powiatu za 2025r. 

(7 głosów „za”) 

 

Do punktu 4-go: 

W powyższym punkcie Komisja zapoznała się z informacją o sytuacji ekonomicznej SP 

ZOZ w Hajnówce z uwzględnieniem informacji na temat realizacji kontraktu z NFZ. Informację 

przedstawił dyrektor SP ZOZ Grzegorz Tomaszuk. 

Dyrektor SP ZOZ Grzegorz Tomaszuk: Dziękuję za zaproszenie, tak, jak każdego roku 

przedstawiam informację, może ona w tym roku jest troszeczkę krótsza, opowiem co w tej 

informacji napisaliśmy, czyli czym się szpital zajmuje, następnie organizacja zakładu, bo w skład 

tego zakładu wchodzi szpital i jest informacja, które oddziały wchodzą w zakres szpitala, dalej 

dział opieki długoterminowej, ZPO, ZOL, oddział medycyny paliatywnej i następny dział to 

opieka ambulatoryjna i tutaj poradnie POZ, w ubiegłym roku dopisaliśmy jeszcze Ośrodek w 

Czyżach, bo tam podmiot prywatny zrezygnował ze świadczenia usług. Posiadamy też poradnie 

specjalistyczne i w ubiegłym roku uruchomiliśmy poradnię alergologiczną, która pracuje 3 dni w 

tygodniu. Jest też Centrum Zdrowia Psychicznego, które świadczy usługi na terenie 3 powiatów. 

Jeżeli chodzi o sytuację ekonomiczną zakładu, to są załączniki. Tego załącznika o przychodach i 

kosztach nie będę omawiał, tylko wynik finansowy. Jeżeli chodzi o rok ubiegły to jest na plusie 

111.271,50 zł, jeżeli chodzi o koszty i przychody w całości. Natomiast jeżeli mówimy o kosztach 

operacyjnych, czyli świadczenie usług typowo medycznych to jesteśmy na minusie 8 mln zł. Ale 

są jeszcze pozostałe przychody operacyjne i z tego nie ma fizycznych pieniędzy tylko teraz 

trzeba księgować amortyzację, jak otrzymujemy dotację ze środków unijnych i mamy z tego 

amortyzację to jest tutaj nie tylko koszt, ale i przychód i w związku z tym ta sytuacja wyszła na 

plus 100 tys. zł, co świadczy o tym, że sytuacja szpitala pomaleńku się pogarsza, ale zawsze 

mówiłem, że mam pewne zapasy, które pozwolą funkcjonować jeszcze do końca kadencji, tak 

myślę, ale teraz co się robi, to można się spodziewać różnych rzeczy, bo wiele spraw jest 

niezależnych od szpitala, bo otoczenie zewnętrzne, czyli polityczne może spowodować, że ta 

sytuacja się zmieni. Na pocieszenie jest fakt, że inne szpitale są w gorszej sytuacji i jeżeli śledzi 

się eSesję, jak powiaty przyjmują wynik finansowy szpitali, to tam niesamowita kłótnia 

wychodzi, powiaty dużo dokładają do funkcjonowania szpitali. Może teraz zatrzymam się na 

inwestycjach, bo rok ubiegły i ten bieżący to czas, kiedy przeznaczyliśmy bardzo istotne środki 

finansowe na inwestycje. Pierwsza inwestycja, która jest na ukończeniu to jest „Poprawa 

dostępności i jakości opieki długoterminowej w powiecie hajnowskim poprzez budowę Zakładu 

Pielęgnacyjno – Opiekuńczego i ZOL w SPZOZ w Hajnówce. To jest budynek o powierzchni 
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2400 m2. Aktualnie mamy 59 łóżek. Od 1 sierpnia uruchamiamy ten nowy budynek i tam będą 74 

łóżka. Wartość tej inwestycji to jest 24.977.463 zł, a dofinansowanie 19.957.092 zł, czyli trzeba 

dołożyć jeszcze, chodzi o VAT. Kolejny projekt to jest wdrożenie e-usług w SP ZOZ, koszt 

inwestycji 10.698.703 zł, dofinansowanie 8.726.945 zł. Jesteśmy szpitalem II poziomu i dlatego 

mogliśmy otrzymać tę kwotę 8 mln zł. To jest projekt bardzo trudny, pomagają nam przy nim 

informatycy z zewnątrz i mam nadzieję, że to się wszystko uda. Następny projekt to zakup 

sprzętu dla potrzeb opieki kardiologicznej w SP ZOZ, koszt inwestycji 1.986.702 zł, w tym 

dofinasowanie 1.842.223 zł. W sumie jak zliczymy te wszystkie inwestycje to jest wartość 

42.546.830 zł. Jeśli chodzi o politykę kadrową, to w tabelce podałem ilu pracuje na kontraktach, 

ilu na umowę o pracę, wydaje mi się, że bezrobotnym trochę pomagamy, bo jeżeli chodzi o prace 

interwencyjne to 30 pracowników skierowano do nas i wszyscy dostali zatrudnienie w naszym 

szpitalu. Większość naszych oddziałów ma akredytację do szkolenia specjalistów, mamy 

aktualnie 16 rezydentów, ale są i tacy poza systemem prezydenckim, są dwa sposoby. Jedni są 

dofinansowywani przez Ministra Zdrowia, natomiast system rezydencki to przez zakład pracy. Są 

też u nas lekarze z Ukrainy, z Białorusi. 

Radna Katarzyna Elżbieta Jakubowska: Jak wygląda sytuacja w POZ w terenie? Czy 

jest pełna obsada lekarzy? 

Dyrektor SP ZOZ Grzegorz Tomaszuk: W miarę dobrze jest. Kiedyś na POZetach 

mocno zarabialiśmy, a teraz niestety sytuacja demograficzna jest coraz gorsza i wynik finansowy 

już się nie bilansuje. W Narewce mamy podwójną obsadę lekarską, w Białowieży jest Pani 

doktor Marciniak, w Dubiczach będzie w lipcu Pani doktor, która robi specjalizację z kardiologii. 

Najgorzej jest z Czeremchą. W Narwi jest dobra obsada. W Hajnówce na ulicy Piłsudskiego to 

lekarz rodzinny pracuje i na ulicy Lipowej jest dr Sacharczuk. Sytuacja u nas jest mocno napięta, 

zwłaszcza jak są urlopy to trzeba się wtedy głowić jak to zrobić. Np. na 4 lipca nie ma dyżurnego 

lekarza na SOR, nie ma w ogóle chętnych do dyżurowania na SORze. To nawet nie chodzi o 

pieniądze, po prostu nie chcą dyżurować. 

Radny Eugeniusz Saczko: W Warszawie kilku zwolnili. 

Dyrektor SP ZOZ Grzegorz Tomaszuk: To jest przykład taki, wracając do tej 

Warszawy, to nie jest wina tych lekarzy tylko tego systemu. To tak jak u nas, jeżeli brakuje tego 

czwartego to, gdyby się zjawił taki doktor z niższym wykształceniem to niech by był 

przynajmniej. I to tak to funkcjonuje po prostu, ale to jest trudny temat. Od 1 lipca mają ogłosić 

taką mapę potrzeb zdrowotnych, ale czy to nastąpi to nie wiem, bo są zagrożone oddziały 

chirurgiczne. 120 szpitali w Polsce jest zagrożonych. Te oddziały nie zostały zlikwidowane 

decyzją Ministra, ale jak taki oddział będzie w wykazie, że nie powinien funkcjonować to NFZ 

może kontrakt ograniczyć i też nie będzie można ubiegać się o środki unijne. Jeżeli konsultant 

krajowy będzie uważał, że nie wykonuje się 950 procedur chirurgicznych na tym oddziale, to taki 

oddział nie powinien funkcjonować. U nas 1400 jest, to mam nadzieję, że nie będzie nas to 

dotyczyć. Jeżeli chodzi o porodówki to też jest trudna sytuacja, bo u nas porodów jest ponad 200 

i ta ilość wzrosła, bo w Bielsku porodówka została zamknięta. Obecnie rządzący chcą 

podwyższyć stawkę za porody, mają płacić 8 tys. zł (obecnie jest 5 tys. zł). Natomiast w tych 

porodówkach, gdzie nie osiąga się 400 porodów, bo ponoć 400-700 porodów to oddział jest 
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opłacalny, a jak jest 200 porodów to ma być ryczałt, żeby tylko ta porodówka była, dlatego, że 

kobiety nie mogą jechać 100 km do najbliższego szpitala. Za rok ubiegły NFZ nie zapłacił nam 

6.100.000,00 zł za świadczenia wykonane ponad limit, za nadwykonania te limitowane, bo za 

nielimitowane oczywiście nam zapłacił. Świadczenia w poradniach specjalistycznych są 

nielimitowane i za 5 miesięcy tego roku mamy 3.200.000 zł nadwykonań. 

Radny Jerzy Sirak: A za tamten rok jakie były nadwykonania? 

Dyrektor SP ZOZ Grzegorz Tomaszuk: 8 mln zł razem. 

Radny Jerzy Sirak: Czyli tylko 2 mln zł zapłacili, a 6 nie. 

Dyrektor SP ZOZ Grzegorz Tomaszuk: To co oni nie zapłacili to świadczenia są 

limitowane. NFZ nie ma pieniędzy i dlatego nie płaci. Te świadczenia nielimitowane to są 

poradnie specjalistyczne, hospicjum. Ta sytuacja finansowa pogarsza się już od ubiegłego roku, 

konsekwencje tego już odczuwamy. 

Starosta Hajnowski Andrzej Skiepko: Jak co roku znowu będzie dylemat, co robić z 

limitowanymi, trzeba będzie podjąć decyzję czy robimy te limitowane ponad limit czy też nie. 

Dyrektor SP ZOZ Grzegorz Tomaszuk: Pan starosta zawsze mówi, że robimy. 

Radny Eugeniusz Saczko: Ale za zeszły rok w ogóle nie zapłacili za te nadwykonania? 

Dyrektor SP ZOZ Grzegorz Tomaszuk: Nie, 6 mln zł nie zapłacili i ja podejrzewam, że 

nie zapłacą, bo pieniędzy, jak dzwoniłem do Funduszu, bo jak mamy gruźlicę i w roku ubiegłym 

było 11 pacjentów, to nieduży kontrakt jest, ale przekroczony został limit, ja mówię, że jest 

przymus hospitalizacji gruźlicy, to wynika z ustawy o chorobach zakaźnych i trzeba 

hospitalizować, teraz zresztą nie mamy żadnego pacjenta, ale oni mówią, panie dyrektorze my 

nie zapłaciliśmy w Choroszczy za pacjentów sądowych, gdzie sąd nakazuje przebadać. Sytuacja 

jest dramatyczna. Tych pieniędzy ze składki zdrowotnej nie wystarcza, do tej pory Skarb Państwa 

dokładał, a jest reguła wydatkowa i zadłużenie wobec Państwa wynosi już około 60% i Premier 

nakazał, żeby pieniądze z budżetu szły do Funduszu, ponieważ UE może nałożyć jakieś sankcje. 

Radny Eugeniusz Saczko: To jest istotne, bo podejmowaliśmy decyzję, że te limitowane 

świadczenia przekroczyć, to w poprzednich latach było, że trochę zwracali. Podejmowaliśmy 

taką decyzję, bo była świadomość, że jak nie zapłacą całości to przynajmniej 50% zapłacą. A 

teraz jest taka sytuacja, że za ubiegły rok w ogóle nie zapłacili. 

Starosta Hajnowski Andrzej Skiepko: Tak, trzeba się pesymistycznie nastawić. 

Dyrektor SP ZOZ Grzegorz Tomaszuk: Tu też rodzi się pytanie, bo jeżeli koszy 

pracowników wynoszą 80-90% to co z tego, że zrobimy ograniczenia, jak i tak pracownikom 

trzeba płacić, przecież nie poproszę ich, żeby poszli na bezpłatne, to przecież jest nierealne. 

Radny Jerzy Sirak: Te nadwykonania były od zawsze, bo nadwykonania dają 

dyrektorom szansę ubiegania się o lepszy kontrakt na kolejny rok. 
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Radny Eugeniusz Saczko: I coś się uzyskiwało z tego? Jak były ponadwykonania to 

dawali lepszy kontrakt? 

Dyrektor SP ZOZ Grzegorz Tomaszuk: Tak, ale to było 10-15 lat temu. 

Radny Eugeniusz Saczko: A ostatnie lata? 

Dyrektor SP ZOZ Grzegorz Tomaszuk: W ostatnich latach to bardzo ostrożnie. 

Starosta Hajnowski Andrzej Skiepko: Sytuacja jest naprawdę niepokojąca, bo na 

ostatnim zgromadzeniu Związku Powiatów Polskich nikt się nie pojawił z Ministerstw, nikt, z 

żadnego, a Związek był nastawiony na jakąś debatę z Ministrem Zdrowia lub wiceministrem, 

nikogo nie było. 

Radny Eugeniusz Saczko: Jeżeli jest lekarz na kontrakcie i jak będziemy się trzymali 

limitów to ten lekarz nie wykona tych procedur, gdyby wykonał, gdyby były ponadlimity, to co 

wtedy z jego płatnością za kontrakt? Mniej się wtedy płaci? 

Dyrektor SP ZOZ Grzegorz Tomaszuk: W umowach mamy zapisane, że płacimy pod 

warunkiem, że Fundusz zapłaci, ale są jeszcze tzw. ryczałty, wszystkie oddziały szpitalne są w 

ryczałcie i tam nie ma żadnych zahamowani. Musimy zrealizować te procedury, żeby osiągnąć 

100%, czyli wartość tych 60 mln zł. I to jest ciężko uzyskać. Jeżeli zrobimy 102% to na następny 

rok Fundusz jest zobowiązany te 60 mln podnieść o te 2 %, ale on swoich pieniędzy nie 

przeznacza, tylko przeznacza z tych szpitali, które nie osiągnęły 100%. Taka sytuacja była w 

Bielsku Podlaskim i im zabrano 5 mln zł, bo nie wykonali ryczałtu z jakichś przyczyn. W roku 

ubiegłym nadrobili te 5 mln zł, ale że wszyscy mieli nadrobione to tych pieniędzy nie dostali. 

Radny Mirosław Łukianiuk: Mówił Pan, że mamy nowy tomograf do badań oczu, a czy 

też robimy jakieś zabiegi? 

Dyrektor SP ZOZ Grzegorz Tomaszuk: Nie, diagnostyka tylko, ale nie chcę wnikać w 

te medyczne sprawy, to trzeba by było lekarzy pytać. W Poradni Okulistycznej mieliśmy bardzo 

przestarzały sprzęt. 

Radny Eugeniusz Saczko: Chyba 1 lipca jest podwyżka, tak? Były strajki, wiem, że i wy 

jeździliście i jak to się skończyło? 

Dyrektor SP ZOZ Grzegorz Tomaszuk: To jeszcze poprzednia władza podniosła te 

zarobki. W ubiegłym roku ta podwyżka wyniosła 14%, a w tym roku 9%. Rządzący podnieśli 

ręce, że dają podwyżkę, ale pieniędzy nie dali, tylko z Funduszu to idzie, a z Funduszu powinny 

być pieniądze na leczenie i dlatego Fundusz nie ma pieniędzy. Ta podwyżka jest ustawowym 

zapisem i nawet jak nie mam pieniędzy to muszę dać te podwyżki kosztem jakiegoś zadłużenia. 

Starosta Hajnowski Andrzej Skiepko: Niektóre szpitale nie płacą i teraz są sprawy w 

sądzie. 

Dyrektor SP ZOZ Grzegorz Tomaszuk: Następna sprawa jest taka, że są różne 

kategorie pielęgniarek, są po specjalizacjach, są magistrami i różnica w zarobkach pielęgniarek to 
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jest nawet 3 tys. zł. I te pielęgniarki, które nie mają takiego wykształcenia też kierują sprawy do 

sądu, bo zgodnie z Kodeksem Pracy, jak się wykonuje te same czynności to ta sama płaca musi 

być. 

Radny Eugeniusz Saczko: A te podwyżki to są dla lekarzy etatowych czy 

kontraktowych? 

Radny Jerzy Sirak: Lekarze zażądają zmiany warunków kontraktu i tyle. 

Dyrektor SP ZOZ Grzegorz Tomaszuk: Nam prawie około 1 mln zł miesięcznie trzeba 

i one nie idą do budżetu tylko na podniesienie wyceny procedur. Obecnie operacja tarczycy 

kosztuje 40 tys. zł i teraz ta procedura też pójdzie o 9% do góry, ale szpital musi wypracować 

pieniądze na te podwyżki. Te podwyżki idą pracownikom etatowym, ale w ubiegłym roku 

przyszedł do mnie kadrowy i tez powiedział, że chce podwyżkę. I co mam zrobić, to wszystko 

jest skomplikowane. 

Radny Eugeniusz Saczko: W tych zmianach z ostatnich lat to na pewno zyskali lekarze, 

bo już w tej chwili się mówi, że lekarze zarabiają na poziomie lekarzy w USA, czy na zachodzie. 

I te wszystkie zmiany doprowadziły do tego, że oni już zarabiają naprawdę dobrze, bo już są 

sytuacje, że lekarze nie chcą chodzić na dyżury, bo już w ramach tych 8 godzin potrafią zarobić 

dobre pieniądze. 

Radny Jerzy Sirak: Problemem jest tylko system specjalizacji i to powoduje to, że 

lekarzy specjalistów jest o wiele mniej niż mogłoby być i wszyscy wiemy, dlaczego tak się 

dzieje. 

Dyrektor SP ZOZ Grzegorz Tomaszuk: Obecnie mamy 4 rezydentów na ortopedii. 

Lekarz, żeby przystąpić do specjalizacji to musi zdać egzamin i gdy osiągnie dużo punktów z 

tego egzaminu to może sobie wybierać w specjalizacjach i on jak się dostanie na zabiegową 

specjalizację to on przyjeżdża z tym skierowaniem do mnie i mówi, że ma skierowanie na 

ortopedię, a ja mówię, że nam lekarz rodzinny potrzebny bardziej niż dodatkowy ortopeda. Ale 

jak ja zrezygnuję to wtedy ja tracę miejsce szkoleniowe i dlatego nie rezygnuję. 

Radny Jerzy Sirak: Niektórych specjalizacji lekarze nie chcą robić np. pulmonologii, z 

jednej strony trudny i niebezpieczny, bo pracować z osobami chorymi na gruźlicę to jest duże 

zagrożenie i pieniądze inne. 

Dyrektor SP ZOZ Grzegorz Tomaszuk: To trudno wszystko naprawić. 

Radny Eugeniusz Saczko: Tego się nie da naprawić. 

Radny Jerzy Sirak: Da się naprawić, tylko musi być priorytet pacjenta, a nie służby 

zdrowia. 

Radny Eugeniusz Saczko: Wszyscy od 20 lat udają, że chcą naprawić. Stomatologie 

naprawili, bo zrobili prywatną. I teraz nie ma problemu ze stomatologia. Dzwonisz, idziesz, 

płacisz i masz opiekę. 
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Dyrektor SP ZOZ Grzegorz Tomaszuk: Generalnie w Hajnówce stomatologia jest 

jeszcze na Fundusz, ale w innych regionach, na zachodzie, w Wielkopolsce w ogóle nie ma 

stomatologów na NFZ. 

Radny Eugeniusz Saczko: Dopóki tutaj większość nie przejdzie na prywatne, tylko takie 

prawdziwe prywatne, nie na zasadzie, że przyjmuje prywatnie a potem wszystko jest leczone 

państwowo, tak dużo jest, że najpierw idą prywatnie, a potem kontynuacja państwowo. To muszą 

zrobić, ale czy ktoś będzie miał odwagę, któryś rząd, prawdopodobnie nie, bo ktoś, kto zrobi taki 

podział to poleci od razu. 

Radny Jerzy Sirak: Nikt tego nie zrobi, bo potrzebna by była zgoda polityczna 

wszystkich, a w Polsce chyba takiej zgody nigdy nie będzie. Może będzie za 10 lat, bo za 10 lat 

będzie z prostych względów, już pieniędzy absolutnie nie starczy i nie będzie wyjścia, dojdą już 

do ściany i może wtedy już coś się zmieni. Także dbajmy o zdrowie. 

Dyrektor SP ZOZ Grzegorz Tomaszuk: Jeszcze jest temat tej pulmonologii i chcę 

radnych o tym poinformować, bo rzeczywiście, żeby funkcjonował dany oddział to musi być 2 

specjalistów, a u nas jest jeden. To jest podstawowy warunek, żeby wygasić ten oddział. Tę 

sprawę przedstawię w poniedziałek na Radzie Społecznej i poproszę o opinię. Rozmawiałem już 

z Funduszem, z konsultantem wojewódzkim i w naszym przypadku jakby nie ma takiego 

większego problemu, dlatego, że te wszystkie procedury będą realizowane na oddziale 

wewnętrznym, tam też będę proponował Radzie Społecznej o zwiększenie łóżek na internie o 8 i 

wszyscy, cały personel będzie miał pracę i lekarze, pielęgniarki i salowe, dlatego, że to się zbiega 

też z uruchomieniem tego Zakładu Opieki Długoterminowej, a tam trzeba spełnić normy 

zatrudnienia i tam wszystkie pielęgniarki trafią. 

Radny Jerzy Sirak: Ja rozumiem, że to leczenie tych chorób będzie tylko w ramach 

oddziału wewnętrznego? 

Dyrektor SP ZOZ Grzegorz Tomaszuk: Tak. W żadnym szpitalu powiatowym nie ma 

oddziału gruźlicy i chorób płuc. 

Radny Eugeniusz Saczko: Gruźlicy to nie wiem, ale płuc to na pewno jest. Z tego co się 

orientowałem to Białystok, Suwałki, Łomża, Wysokie Mazowieckie. 

Dyrektor SP ZOZ Grzegorz Tomaszuk: Ja mówiłem o szpitalach powiatowych. 

Radny Eugeniusz Saczko: A Wysokie Mazowieckie to powiatowy. 

Dyrektor SP ZOZ Grzegorz Tomaszuk: Moim zdaniem w tamtym szpitalu nie ma 

płucnego. 

Radny Eugeniusz Saczko: Być może, ja to z internetu wiem. Gdzieś tam rzucałem takie 

hasło do AI w internecie, to on tam podawał, że chyba 70% oddziałów płucnych to jednak 

funkcjonują w szpitalach powiatowych, ale on różnie podaje. 

Dyrektor SP ZOZ Grzegorz Tomaszuk: Ja mówię o Podlasiu. Podstawowa sprawa to 

musi być dwóch lekarzy specjalistów. U nas dr Pawluk przechodzi na emeryturę, on będzie 
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chciał pracować i on u nas będzie miał pracę jako konsultant i dobry fachowiec. Pulmonologia to 

nie jest oddzielny profil, to jest składowa interny. 

Radny Jerzy Sirak: Ile w tamtym roku było przypadków gruźlicy? 

Dyrektor SP ZOZ Grzegorz Tomaszuk: 11 przypadków w ciągu roku, 4 przypadki z 

powiatu hajnowskiego, z Bielska i z Siemiatycz. 

Radny Jerzy Sirak: Jak ktoś jest chory na gruźlicę to nie może być położony na oddziale 

wewnętrznym, to co wtedy? 

Dyrektor SP ZOZ Grzegorz Tomaszuk: Taki pacjent jedzie do Białegostoku na ulicę 

Żurawią. 

Starosta Hajnowski Andrzej Skiepko: A w przypadkach takich ciężkich, jak gruźlica, 

czy ten pacjent będzie od razu przekierowany do Białegostoku, czy będzie czekał? 

Przewodnicząca Komisji Małgorzata Siemieniuk: A czy nie będzie tak, że diagnostyka 

gruźlicy będzie się odbywała w ramach oddziału chorób zakaźnych, tak, jak dotychczas? 

Dyrektor SP ZOZ Grzegorz Tomaszuk: Nie, bo jeżeli tak zrobimy, to też powinna być 

zapewniona obsada lekarska. Nie damy rady, nawet finansowo. 

Radny Eugeniusz Saczko: Ja rozmawiałem jak w Warmińsko – Mazurskim i tam z 

lekarzem z którym rozmawiałem, powiedział, że to jest fantastyczny pomysł i że mamy bardzo 

dobrego dyrektora szpitala i potwierdził rzeczywiście to co Pan dyrektor mówił na Zarządzie, ze 

większość chorób pulmonologicznych , on jest ordynatorem wewnętrznego, że wszystkie są 

leczone na oddziale wewnętrznym, ale szpitale specjalistyczne gruźlicze oni jakby na internie 

mogą wykluczyć do pewnego poziomu choroby i mogą je leczyć, natomiast niektóre wymagają 

żeby je wykryć, wymagają specjalistycznego sprzętu. Tego nie zrobi żaden szpital powiatowy 

bez dobrego wyposażenia. I oni w Warmińsko – Mazurskim mają taką zasadę, że wszystkie 

przypadki trafiają na wewnętrzny, natomiast jeżeli oni widzą, że wykluczyli wszystkie choroby, 

które oni mogą leczyć i coś jest jeszcze nie tak to jest na takiej zasadzie dogadane, że oni 

dzwonią do szpitala wojewódzkiego i nie ma żadnego problemu z przekazaniem pacjenta do 

nich. To też mi AI podpowiedział, że jeżeli ktoś przejdzie diagnostykę i ma skierowanie do 

szpitala, że podobno są dużo krótsze kolejki do szpitali powiatowych, gdzie jest oddział płucny 

niż do wojewódzkich. I to jest tak mniej więcej 1-3 miesiące. 

Radny Jerzy Sirak: To co z gruźlicą będzie chodził po ulicach? 

Radny Eugeniusz Saczko: Ja nie mówię tylko o gruźlicy, mówię o pulmonologii. 

Dyrektor SP ZOZ Grzegorz Tomaszuk: U nas przyjęcia na oddział płucny były bez 

kolejek. U nas dr Pawluk zostaje i będzie pracował na internie i to badanie bronchoskopii też 

zostaje, to badanie płuc endoskopowo. 
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Radny Jerzy Sirak: A czy jest taka opcja, żeby przed likwidacją tego oddziału było 

podpisane porozumienie między szpitalem hajnowskim a szpitalem na Żurawiej, że jednak ten 

obowiązek przyjmowania tych trudnych przypadków będzie z automatu. 

Dyrektor SP ZOZ Grzegorz Tomaszuk: To są zasady funkcjonowania w ogóle szpitali i 

oni łaski nie robią i tutaj nie trzeba żadnego porozumienia. Ja z naszą załogą miałem spotkanie i 

wytłumaczyłem, gdzie kto trafi i że wszyscy będą mieli pracę. 

Radny Eugeniusz Saczko: Nie można posługiwać się słowem likwidacja, bo to nie jest 

likwidacja tylko reorganizacja. 

Radny Jerzy Sirak: Teraz fizycznie o ten oddział płucny będzie powiększona interna? 

Dyrektor SP ZOZ Grzegorz Tomaszuk: O 8 łóżek. 

Radny Jerzy Sirak: A ile jest dzisiaj łóżek na płucnym? 

Dyrektor SP ZOZ Grzegorz Tomaszuk: 19. 

Radny Jerzy Sirak: A reszta? 

Dyrektor SP ZOZ Grzegorz Tomaszuk: Liczyliśmy też obłożenie, na płucnym było 

60% i nie wszystkie łózka były wykorzystane. Chodzi o to, że zwiększyliśmy o 8 łózek i teraz 50 

łóżek na internie jest, jakbyśmy zrobili 60 to na te 60 łózek trzeba dać pielęgniarki, salowe itd., 

czyli normy zatrudnienia. To lepiej stopniowo zobaczyć jakie będzie obłożenie. 

Radny Eugeniusz Saczko: Nie ma jeszcze kolejek do tego nowego oddziału, który 

otwieramy, ten ZOL? 

Dyrektor SP ZOZ Grzegorz Tomaszuk: Kolejki są po prostu na okrągło do ZPO i 

ZOLu aktualnie funkcjonujących. Przybędzie nam 15 łóżek, to trochę kolejki się zmniejszą. 

Przewodnicząca Komisji Małgorzata Siemieniuk zaproponowała, żeby zaopiniować dwa 

projekty uchwał Rady Powiatu związane z sytuacją finansową SP ZOZ. 

➢ Projekt uchwały RP w sprawie oceny sytuacji ekonomiczno – finansowej SP ZOZ w 

Hajnówce za rok 2025  

Radni pytań i uwag nie zgłosili. 

Opinia pozytywna:   

7 głosów ”za”,   

0 głosów „przeciw”,   

0 głosów „wstrzymujących się” 

 

➢ Projekt uchwały RP w sprawie zatwierdzenia sprawozdania finansowego SP ZOZ w 

Hajnówce za 2025r.  

Radni pytań i uwag nie zgłosili. 

Opinia pozytywna:   

7 głosów ”za”,   

0 głosów „przeciw”,   

0 głosów „wstrzymujących się” 
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Radni więcej pytań i uwag nie zgłosili. 

Komisja przyjęła informację o sytuacji ekonomicznej SP ZOZ w Hajnówce z 

uwzględnieniem informacji na temat realizacji kontraktu z NFZ. 

Do punktu 5-go: 
 

 W powyższym punkcie Komisja zapoznała się z następującymi projektami uchwał na 

XXIV sesję Rady Powiatu: 

➢ Projekt uchwały RP w sprawie udzielenia wotum zaufania Zarządowi Powiatu. 

Radni pytań i uwag nie zgłosili. 

Opinia pozytywna:   

7 głosów ”za”,   

0 głosów „przeciw”,   

0 głosów „wstrzymujących się” 

 

➢ Projekt uchwały RP w sprawie udzielenia absolutorium Zarządowi Powiatu. 

Radny Jerzy Sirak: Przyjęliśmy swojego czasu stanowisko odnośnie rozwoju Puszczy 

Białowieskiej, czy Pan Starosta podjął jakiekolwiek działania, żeby ten temat ruszył na 

szczeblu wojewódzkim i centralnym? 

Starosta Hajnowski Andrzej Skiepko: Oczywiście tak jak to było kiedyś proponowane, 

aby po raz kolejny zwrócić się do Ministerstwa Klimatu, gdzie ten wniosek z 14 roku 

pewnie gdzieś tam leży jeszcze w zamrażarce. Tu mieliśmy też zastrzeżenia, jeżeli chodzi 

o samo procedowanie Regionu Puszczy Białowieskiej do UNESCO, bo nie zgadzaliśmy 

się z tym ogromnym ograniczeniem, jeżeli chodzi o strefę IV z 18% aż do 3%. Jeżeli ja w 

mediach słyszę, że to było uzgodnione z samorządami to coś jest nie w porządku, bo 

takiej zgody nie było w tym zakresie. Kolejna sprawa to, aby Puszczę Lacką oddzielić od 

Puszczy Białowieskiej w tym programie i trzecia sprawa powrócić do zrównoważonego 

programu rozwoju regionu Puszczy Białowieskiej. Z przykrością stwierdzam, że nie 

dostaliśmy żadnej konkretnej odpowiedzi, natomiast są przekazywane w mediach 

informacje o subwencji ekologicznej i muszę powiedzieć, że taka subwencja ekologiczna 

trafia do nas, w ubiegłym roku to było 3.900.000 zł, a teraz jest ponad 4 mln zł.  

Radny Jerzy Sirak: Subwencja to jest jedno, a rządowy program wsparcia rozwoju to 

jest drugie. Ja miałem na myśli takie działania jak poparcie wszystkich gmin z powiatu, 

poparcie sejmiku województwa dla tego naszego apelu, poparcie Związku Powiatów 

Polskich. 

Starosta Hajnowski Andrzej Skiepko: Ale to było robione już w przeszłości. 

Radny Jerzy Sirak: No tak, ale stanowisko dotyczące programu zarzadzania PB jako 

obiektem światowego dziedzictwa ludzkości, a ja mówię o konkretnym programie. 

Starosta Hajnowski Andrzej Skiepko: I co w tym programie Panie burmistrzu miało 

być zawarte? Przekazaliśmy dokumenty, przekazaliśmy nowe kosztorysy. 
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Radny Jerzy Sirak: Chodzi mi o poparcie dla tego programu na szczeblu wojewódzkim i 

wsparcie ze strony gmin, a czegoś takiego nie ma tu. Poparcie ZPP byłoby wzmocnieniem 

naszego stanowiska i uważam, że trzeba próbować to robić. 

Starosta Hajnowski Andrzej Skiepko: Te stanowiska były wysyłane i wspólnie je 

podpisywaliśmy. 

Radny Jerzy Sirak: Nie, tamte stanowisko było inne, a to stanowisko jest konkretne i 

dotyczy uruchomienia rządowego programu rozwoju. 

Starosta Hajnowski Andrzej Skiepko: Przecież przesłaliśmy, tam było na kwotę ponad 

2 mld zł. 

Radny Jerzy Sirak: 2 mld 600 mln zł, to jest program, który był wcześniej opracowany, 

ponadlokalny program rozwoju. Ale wsparcie, o którym mówię to nie ma ze strony 

województwa i ZPP. O to mi chodzi. Sami my niewiele zrobimy, ale mamy obowiązek 

próbować. 

Starosta Hajnowski Andrzej Skiepko: Panie burmistrzu próbowaliśmy przez 8 lat. 

Radny Jerzy Sirak: I dalej trzeba próbować, bo z tego nas nikt nie zwolnił. 

Starosta Hajnowski Andrzej Skiepko: Tak naprawdę wójtowie mają czasami dość 

podpisywania pod dokumentami, które nie mają później żadnego odzwierciedlenia w 

Warszawie. Przecież i jeździliśmy razem i wszystko było, że oto lada chwila. 

Uruchomimy naszych radnych wojewódzkich i takie stanowisko przekażemy z 

programem. 

Radna Katarzyna Elżbieta Jakubowska: Jak postępują prace odnośnie przekazania 

torów do Białowieży, czy coś się wyjaśniło i czy było jakieś pismo? 

Starosta Hajnowski Andrzej Skiepko: był wyjazd mój i pracownika do Warszawy, do 

Ministerstwa które zajmuje się kolejnictwem. Myślę, że w tym zakresie pewne 

przyspieszenie było spowodowane pewnymi krokami, które poczynił poseł Truskolaski. 

Na tym spotkaniu w Ministerstwie padła propozycja, czy my nie możemy przekazać 

torów kolejowych bezpośrednio do PKP PLK. Odpowiedzieliśmy, że nie widzimy 

żadnych przeszkód, jeżeli to będzie tylko możliwe. Zobowiązali się dyrektorzy 

wydziałów Ministerstwa o konsultacje z PKP SA, czy taka możliwość będzie. Z czym to 

jest związane gdybyśmy przekazali do PKP SA, to PKP musiałoby VAT zapłacić, a 

później z PKP SA do PKP PLK jeszcze raz ten VAT musiałby być płacony. Jesteśmy 

umówieni na 6 lipca na kolejne spotkanie w Warszawie. Oni mieli zebrać swoje 

informacje, my również, oczywiście po uzyskaniu wiedzy prawniczej. Był też temat tego 

nieszczęsnego lokatora przy torach, ale uzgodniliśmy, że jesteśmy na etapie wydzielania 

działki i oddzielenia tej działki z budyneczkiem, który zamieszkuje osoba bezdomna. 

Również była sprawa poruszona dworca, który jest do wykorzystania tylko w tej chwili to 

jest własność nasza, natomiast tam jest majątek Pani, która kiedyś przystąpiła do 

przetargu, wygrała go, natomiast z płatnością było różnie, zalega bardzo duże pieniądze, 

bo około 600 tys. zł i pewnie chciałaby, żebyśmy odkupili ten majątek, natomiast 
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prawnicy mówią, że ze względu, że korzystała ze środków unijnych nie ma takiej 

możliwości. Ciągle mam taką fajną iskierkę, że coś pójdzie do przodu, natomiast 

zobaczymy co wydarzy się 6 lipca. 

Radni więcej pytań i uwag nie zgłosili. 

Opinia pozytywna:   

6 głosów ”za”,   

0 głosów „przeciw”,   

1 głos „wstrzymujący się”[r.J.Sirak] 

 

➢ Projekt uchwały RP w sprawie zmian w budżecie na 2026r. 

Skarbnik Powiatu Grażyna Świętochowska przedstawiła projekt uchwały wraz z 

autokorektą. 

Radni pytań i uwag nie zgłosili. 

Opinia pozytywna:   

7 głosów ”za”,   

0 głosów „przeciw”,   

0 głosów „wstrzymujących się” 

 

➢ Projekt uchwały RP w sprawie zmian do Wieloletniej Prognozy Finansowej Powiatu 

Hajnowskiego na lata 2026-2034 wraz z prognozą kwoty długu i spłat zobowiązań na 

lata 2026-2034.  

Radni pytań i uwag nie zgłosili. 
Opinia pozytywna:   

7 głosów ”za”,   

0 głosów „przeciw”,   

0 głosów „wstrzymujących się” 

 

➢ Projekt uchwały RP w sprawie podniesienia wysokości wynagrodzenia rodzinom 

zastępczym zawodowym oraz prowadzącym rodzinne domy dziecka.  

Radni pytań i uwag nie zgłosili. 
Opinia pozytywna:   

7 głosów ”za”,   

0 głosów „przeciw”,   

0 głosów „wstrzymujących się” 

  

Do punktu 6-go: 

W sprawach różnych nie poruszono żadnych tematów. 

 

W związku z wyczerpaniem porządku obrad Przewodnicząca Komisji zamknęła 

posiedzenie Komisji. 

 

      Protokołowała                           Przewodniczyła 

 

           Violetta Miniuk                                Małgorzata Siemieniuk 

 
 


